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Reklamacye sa wolne od opłaty pocztowej. 


PRENUMERATA. 


kwartał od igo kwietnia do ostatniego czerwca 1854, 


Na drugi 


GAZETA LWOWSKA z DODATKAMI dziennym i tygodniowym, tudzież ROZMAITO.- 


ŚCIAMI wynosi kwartalnie : 


dla miejscowych . . . . . . e . 3 zir. 45 Kr. 
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MONARCHYA AUSTRYACKA. 


Sprawy krajowe. 


Lwow, 28. marca. Kontrolor lwowskiego urzędu poczto- 
wego Maciej Tomaszewski, mianowany został dekretem wys. mini- 
steryum handlu z d. 23. marca 1854 l. 6200-1058 zarządcą (Ver- 
walter) urzędu pocztowego we Lwowie, 

(Ogłoszenie c. k. ministeryum finansów wzgledem redukcyi pożyczki.) 

Wiedeń, 28. marca. Stósownie do ogłoszonych dnia 7. b. 
m. postanowień, tyczących się otworzenia pożyczki 50 miłionów reń- 
skich m. k., podaje się niniejszem do powszechnej wiadomości, że 
ogółowa suma subskrypcyi na tę pożyczkę wynosi 50,141.500 r. 

Ponieważ więc według $.1. namienionych postanowień pożyczki 
zachodzi przypadek, że ma nastąpić zmniejszenie kwot subskrybo- 
wanych, przeto ogłasza się niniejszem, że ta redukcya ze względem 
na sumy parcyalnych subskrypcyi będzie w ten sposób wykonana, 
że każda pojedyńcza subskrypcya, opiewająca na kwotę 75,000 r. 
kapitału, t. j. na 300 sztuk obligacyi, albo też ja przewyższająca, 
będzie zmniejszona o kapitałową kwotę 250 r. t. j. o jednę obliga- 
cyę od każdego 75,000 r. kapitału, czyli o 300 obligacyi, tak iż 
subskrypcye na 300 obligacyi po 299 

600 s „» 598 
900 s » 897 
i t. d. przyjmowane bedą. 

Liczba subskrybowanych obligacyi, podzielona przez 300, daje 
liczbę obligacyi, o którą cała subskrypcya będzie zmniejszona. Reszty 
wynikające z tego podziału, nie podlegaja redukcyi. 

Złożona w gotówce za nieprzyjętą subskrypcyjną sumę przy- 
padająca kwota kaucyi, będzie partyom na żądanie zwrócona i nie 
będą zato żadne procenta nagrodzone; jeżeli jednak ta kwota bę- 
dzie zosiawiona tytułem zapłaty zgóry na przyszłe raty wpłacenia, 
należy od dnia złożenia 4 procentowe prowizye obliczyć. 

(Postanowienia wzgledem depeszy telegraficznych do Belgii wysełanych.) 

Dwa postanowienia drugiego dodatkowego traktatu niemiecko- 
austryackiego towarzystwa telegraficznego, według których oddane w 
nocy depesze nie podlegają opłacie wyższej należytości, jak depesze 
oddane za dnia, a liczba słów pojedyńczej depeszy postanawia się na 
25, przyjął król. belgijski rząd dla komunikacyi z państwami nie- 
miecko-austryackiego towarzystwa telegraficznego. Odtąd namienione 
dwa postanowienia, przy telegraficznych depeszach do Belgii i przy 
depeszach do Anglii wia Calais nietylko względem przestrzeni, która 
mają przebiedz na francuskiem (odnośnie angielskiem) terytoryum, 
ale nawet wzgledem przestrzeni na belgijskiem terytoryum, należy 
traktować według dawniejszych postanowień taxy, według których 
liczba słów pojedyńczej depeszy jest na 20 postanowiona, a za nocne 
depesze należy pobierać podwójna opłatę należytości, (L. k. a.) 


Ameryka. 
(Okólnik brezylijskiego ministra spraw zagr. do ciała dyplom.) 

W Rio rozesłał minister spraw zagranicznych dnia 19. stycznia 
okólnik do całego dypłomatycznego ciała, w którym ogłoszono po- 
stanowienie rządu cesarskiego, że ze względu na stosunki republiki 
Oriental i siósownie do konwencyi z roku 1828, równie jak trakta- 
‘tów z roku 1852 będzie interweniować w sprawie rzeczonej repu- 


Lizbona, 11. marca. O przytłumionych już rozruchach w 
Coimbra otrzymano następujące szczegóły: Pewien uczeń cisnał był 
jajkiem do okna i wytłukł szybę. Ztąd powstała bójka, w której 
uczeń życie postradał, a następnie przyszło do powszechnej walki 
między mieszczanami i uczniami, i dopiero wojsko przywróciło spo- 
kojność. Uczniowie odbyli zgromadzenie i uradzili, ażeby deputacya 
w liczbie 150 uczniów przedłożyła rządowi w Lizbonie prożbe o 
przeniesienie uniwersytetu do innego miasta. Rząd portugalski chcąc 
zapobiedz podobnej deputacyi wysłał naprzeciw niej kilku urzedni- 
ków i szwad*on dragonów z poleceniem odprowadzenia uczniów w 
dobry ile możności sposób od dalszej podróży, Spodziewać się, że 


uczniowie wezwaniu temu nie zechcą się opierać. (A. B. W. Z.) 
a LJ 
Hiszpania. 
(Komisya dla przesełania raportów o wypadkach w Oryencie. — Spokojność w kraju. 


— Przemowa jeneralnego kapitana Aragonii do wojska.) 

Madryt, 11. marca. „Heraldo“ donosi, że mianowana pod 
dawniejszym kierunkiem jenerała Prim komisya do przesełania ra- 
portów o wojennych wypadkach w Oryencie, otrzymała nanowo 
rozkaz odjechać niezwłocznie do tureckiej głównej kwatery nad Du- 
najem. 

Pan Isturiz jest dnia 20. b. m, w Madrycie spodziewany. 

List z Madrytu w „Independance belge“ donosi, że najgłębszy 
spokój panuje w całej Hiszpanii, Nie widać najmniejszego sympto- 
matu zaburzenia spokojności w kraju. 

Jeneralny kapitan Aragonii, Don Filipe Ribero miał po rozstrze- 
laniu podpułkownika de la Torre w Saragossie następująca przemo- 
wę do wojska: 

„Żołnierze! Na tym placu popełniono okropną zbrodnię; ta 
zbrodnia okryła hańbą regiment Cordova, który niegdyś odznaczył się 
świetnemi czynami. Jest rozwiązany, a tak zgasła z nim cała jego 
sława, 

„Powinność wojskowa zależy w karności, karnością jest posłu- 
szeństwo. Bez karności nie masz ani armii, ani rządu, ani spokoj- 
ności publicznej, czyli bezpieczeństwa familii. Armia bez wierności 
jest nieszczęściem; armia zostająca w obrębie swych powinności, 
jest rękojmią porządku, nadzieją kraju, dlatego tez wojskowe po- 
wstanie, niesubordynacyę, nieposłuszeństwo, według praw wojsko- 
wych śmiercią się karze, 

„Honor zależy w pełnieniu powinności; poza tą droga nie masz 
honoru, lecz zbrodnia. 

„Ambicya, nie zasadzająca się na gorliwości służby, jest fał- 
szywą i bezprawną, i wyciska piętno hańby na czole tego, który jest 
tak bezsumienny, że jej unieść się daje. 

„Żołnierze! Zbrodnie wojskowe bywają krwią przepłacane , 
widzieliście ją płynacą, byliście obecni przy ukaraniu. 

„Oby to była ostatnia, która płynie; oby posłużyła za prze- 
strogę złym; oby armia utrzymała niesplamione swoje nazwisko, i 
miała staranie o swój honor. ŻZołvierze! Niech żyje Królowa! 

(W. Z.) 
Anglia. 


(Parlament. - Bank angielski.) 

Londyn, 17. marca. Na wczorajszem posiedzeniu isby wyś- 
szej zapowiedział lord Malmesbury, ze jutro (dzisiaj) wyświeci 
nanowo oskarzenie pierwszego ministra przeciw byłemu urzędnikowi 
spraw zagranicznych za domniemane naruszenie urzędowej tajemnicy, 
Poczem odczytano po raz drugi bil o nadbrzeżnej żegludze. 
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W izbie niższej zapowiedział Mr. Layard na jutro (dzisiaj) 
następujacą iuterpelacyę: 

„Czy ministrowie postanowili przyjać wprost od Rosyi albo 
pośrednio z innego źródła pochodząca propozycye, która wychodzi 
z tej zasady, że vosyjsko-tureckie traktaty, na których Rosya opar- 
ła nowe swe pretensye, nie przestały być obowiązującemi, i że Tur- 
cya nie jest uprawniona, żądać wynagrodzenia za wojenne koszta, 
na które jest wystawiona? 

Poczem powstał zaraz Mv. Ñ Israeli z następującą interpela- 
cyą: Może szanowny lord pozwoli mi zapytanie, któregom pierwej 
nie mógł zapowiedzieć. — Czy otrzymał rząd urzędową wiadomość 
o nowej propozycyi pojednania, która, jak słychać, kazała Rosya na- 
szemu posłowi w Wićdniu przedłożyć? Lord John Russell: Nie- 
przedłożono żadnej propozycyi naszemu posłowi w Wiedniu. — Mr. 
Headiam otrzymał pozwolenie przedłożyć bil względem polepszenia 
ustawy, względem manus mortua, tudzież religijnych czyli dobro- 
czynnych zakładów. 

Zasób gotówki banku angielskiego ciągle się zmniejsza; wczo- 


raj wyjęto znowu 300.000 funt. sztr. i posłano do Paryża. — Ak- 

cyonaryusze hanku będa pobierać za ostatnie półrocze dywidendę 

41, pet. (W. Z.) 
(Parlament.) 


Londyn, 18. marca, Na wczorajszem posiedzeniu ¿sby wyś- 
ssej oświadczył lord Cłarendon na zapytanie markiza of Clanricar- 
de: Rząd ma zamiar w razie wojny szanować ile możności tych 
kupców angielskich, którzy zostają w stosunkach handlowych z Ko- 
sya, a co się tyczy korsarstwa i prawa państw neutralnych, dokła- 
dać wszelkich starań ku złagodzeniu okropności wojny, jak tego duch 
czasu wymaga. — O stanowczych jednak postanowieniach w tej mie- 
rze nie mógł jeszcze nic powiedzieć. 

W isbie niższej zaś oświadczył Lord J. Russell, że, gdyby 
produkta rosyjskie, zakupione ze strony kupców angielskich bezpo- 
średnio lub przez neulraloego pośrednika, zostały odebrane na mo- 
rzu, rozstrzygać będzie angielski trybunał admiralicyi, czy produkta 
te maja być skonfiskowane jako kontrabanda, czy nie. — Potem 
wniósł Lord J. Russell bil względem zreformowania uniwersytetu 
w Oxford. ( Zeit.) 

Wrancya. 
(Raport ministra marynarki. — Uorganizowanie zupelnej eskadry bałtyckiej. — Ciało 
ustawodawcze.) 

Paryż, 21. marca. Monitor zawiera kilka ciekawych doku- 
mentów. — Napisany z uczuciem raport ministra marynarki pana 
Ducos skreśla smutne położenie, w jakiem znajdują się rodziny za- 
ciągniętych dla floty starszego wieku majtków, i domaga się dla nich 
wykonania pochodzącej jeszcze z czasów pierwszej republiki ustawy, 
którą dawniejsze rządy zupełnie pomijały. Na mocy tej ustawy radzi 
minister wyznaczyć z oszczędzeń jego budzetu dla każdego niema- 
jacego jeszcze 10 lat dziecięcia zaciągniętych po raz drugi dla floty 
majtków miesięczne wsparcie w kwocie 3 franków, dopokąd, co po 
3 miesiącach nastąpi, nienadejdąa odciągane od żołdu ojca 8 franków 
miesięcznie. Chcąc ocenić należycie dobroczynność tego środka, po- 
trzeba wiedzieć, że majtkowie francuzcy, chociaż w zwyczajnych 
czasach zostają tylko 3 lata w czynnej służbie, nie tak jak zaciąga- 
ni do armii lądowej rekruci kończą służbę swoją w %dmiu latach, 
lecz niestety przez 32 lat, to jest od 18 do 50 roku obowiązani są 
stawać na każde wezwanie do służby. To urządzenie świadczy wy- 
raźnie o stosunkowo mniejszej sile ludności marynarskiej, którą przeto 
teraźniejsze wypadki jak najsrożej dotknąć musiały. A właśnie są ci 
majtkowie w ogóle bardzo bićdni, niesą w stanie nic złożyć, a mają 
żony i dzieci, gdyż po odbytej raz trzyletniej służbie zdaje im się, 
że mogą bezpiecznie zawierać związki małżeńskie. Cesarz nieodmó- 
wi temu wnioskowi przyzwolenia swego, a minister marynarki ma 
przeto nadzieję, że „dzielni majtkowie, niepotrzebujący dręczyć się 
teraz, że zostawiają niedostatek u ogniska domowego, będa znosić 
wesoło zmienne losy swego niebezpiecznego zawodu“, 

Dalej potwierdza Monitor wiadomość o uorganizowaniu zupeł- 
nej eskadry bałtyckiej, donosząc: że wiceadmirał Parceval-Deschćnes 
odjechał przedwczoraj (19.) do Brestu dla objęcia tam dowództwa 
nad 3cią czyli bałtycka eskadrą, że wczoraj (20.) opuścił już śru- 
bowy okret „Austerlitz“ o 100 działach zatokę Brestu dla udania 
się na morze bałtyckie, że trzy okręta liniowe „Herkules“, Dugue- 
sclin“ i „Trident“ odpłynęły tam równiez z Tulonu, i że nakoniec 
okręt „Duperre* w kilku dniach, a inne okręta w krótkim czasie za 
niemi pospieszaą. 

W armii oryentalnej (głównym korpusie) zaszła mała ziniana 
mianowicie co do stanowiska księcia Napoleona. Poruczone mu woj- 
ska nie zowią się już teraz korpusem rezerwowym, co nastręczało 
powód do rozmaitych fałszywych domysłów, lecz „trzecią dywizyą*. 

Ciało ustawodawcze. Podług urzędowego sprawozdania z wczo- 
rajszej sesyi Ciała ustawodawczego oświadczył hr. Montalembert w 
obec całej zgromadzonej izby: „że tak w ogłoszeniu jako też roz- 
szerzaniu rzeczonego listu nie miał ani pośrednio ani bezpośrednio 
najmniejszego udziału“, Temu oświadczeniu trzeba bez watpienia 
przypisać tę okoliczność, że obrana dla tej sprawy komisya, składa- 
jaca się z deputowanych Remach, Langlais, hr. Cambacćres, Perret, 
Legrand, bar. Lemercier i hr. Janvier de ia Motte, w większości 
swej zdaje się być przeciwna upoważnieniu jeneralnego prokuratora 
do sądowego Ścigania pana Montalembert. Jak wiadomo bowiem o- 
skarzono go o ogłoszenie i rozszerzanie tego listu, gdyż samo na- 
pisanie nie jest jeszcze żadnem przestępstwem w obec prawa. (Zeit) 


Belgia. 
(Vely Basza. — Księżna Picyen na audyencyi u króla Jego Mości. — Budżet dotacyi 
na rok 1855.) 

Bruksela, 15. marca. Dzisiaj przybył tutaj turecki poseł, 
Vely Basza, dla doręczenia królowi Jego Mości swych listów wie- 
rzytelnych, 

— 16. marca. Król przyjmował wczoraj w Laeken księżnę 
Lieven; od czasu pobytu Swego tutaj miała ta dama wyższej poli- 
tyki po raz drugi audyencyę. — W izbie przyjęto bez dyskusyi 
budżet dotacyi na rok 1855. Według niego wynosi lista cywilna 
króla 2,750.322 franków; ale z tych musi on opędzać utrzymanie 
pałaców w Brukseli i Antwerpii, zamku w Laeken, równie jak ko- 
szla swego gabinetu; następca tronu pobićra 500.000 fr. Koszta se- 
natu wynoszą 40.000, izby 451.350 a izby obrachunkowej 149.100 
franków; przyczem nadmienić wypada, że członkowie tej ostatniej 
nie przez króla lecz przez izbę reprezentantów mianowani bywaja. 

(Zeit.) 

(Deputucya izby handlowej z Antwerpii u ministra spraw zagranicznych.) 

liruxela, 15. marca. Minister spraw zagranicznych przyjął 
deputacyę izby handlowej w Antwerpii, która mu wyraziła swoje 
zdanie i obawę pod względem neutralności belgijskiej bandery w jej 
stosunkach z osyą. Wszystkie państwa drugiego rzędu prosiły o 
szanowanie swej bandery na Bałtyckiem i Czarnem morzu. Rosya 
zdaje się przychylać do tego uwzględnienia. Natomiast Anglia zamy- 
śla, jak słychać, zakazać wszelki handel jakiegobądź rodzaju z ro- 
syjskiemi portami pod karą koufiskacyi statku i towaru. Postanowie- 
nie to, które jak zapewniają, ma być urzędowem, zniechęca mocno 
właścicieli okrętów. Minister odpowiedział deputacyi, że nie zanie- 
dba nic, ażeby skutecznie bronić w Londynie trudnych interesów, 
które ona reprezentuje. (Abbild, W. Z.) 


t ochy. 
(Zawieszenie rozporządzeń wzglęťem konfiskacyi dóbr klasztornych. — Stan marynarki 
Picimonckiej.) 

Turyn. Według „Corr. ital.“ spowodowały bardzo ważne, z 
zagranicy nadesłane przedstawienia zawieszenie rozporządzeń wzglę- 
dem konfiskacyi dóbr klasztornych. Tylko Turyńskie seminaryum bi- 
skupie zostanie pod sekwestrem, a znalezione w niem sumy, wyno- 
szące milion franków, są złożone, jak utrzymuje dziennik Turyński, 
w kasie rządowej. 

Mówią o połączeniu ministerstwa sprawiedliwości z minister- 
stwem spraw wewnętrznych, a ministerstwa wyznań religijnych z 
ministerstwem nauk. Zapewniają, że towarzystwo akcyonaryuszów 
dla wybudowania sabaudzkiej kolei żelaznej odstapiło od swego pla- 
nu ze stratą złożonej kaucyi w kwocie czterech milionów fr., a mia- 
nowicie z obawy wybuchu wojny. ; 

Terażniejszy stan marynarki Piemonckiej podaje „Osser, Tr.“ 
zgodnie z „Triest, Ztg.“ w następujący sposób: 

4 fregaty: „Des Geneys* (o 44 działach), „San Michele* (42), 
„Beroldo* (44), „Euridice“ (3%). — Trzy korwety: „Aquila“ (18), 
„San Giovanni“ (32), „Aurora“ (12), Trzy brygantyny: „Eridano“ 
(16), „Colombo“ (16), „Daino“ +8). — Dwie gabarry: „Staffetta“ 
(12), „Azzardoso* (8). — Jeden okręt kuryerski (1), „Celere“. — 
Trzy fregaty parowe: „Constitutione“ (10), „Governolo“ (12), „Car- 
Jo Alberto“ (51). — „Carlo Emanuele“ buduje się. — Frzy parowe 
brygantyny: „Tripoli“ (5), „Malfatano* (5), „Monzambano“ (6). — 
Trzy pocztowe paropływy: „Gulnara“ (2), „Ichnusa* (3), „Authion* 
(1). W ogóle 23 okrętów wojennych. (Abbi. W. Z.) 


Niemce. 


(Preuss, Coresp. o polityce Prus w kwestyi oryentalnej.) 

Berlin , 20. marca. Preuss. Coresp. zawiera następujący 
artykuł: 

„Na interpelacyę parlamentarną, żądającą wyjaśnień względem 
stanowiska rządu królewskiego podczas zbliżającej się wojny, przy- 
rzekł p. prezydent ministrów zakomunikować niektóre szczegóły w 
tej mierze, jak dalece tylko mogą być wyjawione. Jakoż uiścił się 
z tego zupełnie zeszłej soboty na posiedzeniu Izb obydwóch. 

Oświadczenia rządu uważamy z dwóch powodów za dostate- 
czne: raz, że niepozostawiają żadnej watpliwości co do teraźniej- 
szego stanowiska Prus w obec przykrych zawikłań kwestyi oryen- 
talnej, a powtóre, że każdy bezstronny łatwo się z nich może prze- 
konać , jako rząd J. M. króla postanowił na wszelki wypadek bro- 
nić niezawisłości pruskiej polityki i interesów Niemiec, 

Dla należytego ocenienia dotychczasowej i terazniejszej polityki 
Prus wypadałoby wychodzić przedewszystkiem ze stanowiska, o ja- 
kiem p. prezydent ministrów w najnowszem swem oświadczeniu wy- 
rażnie wspomina: pierwotnym przedmiotem sporu nie są interesa 
kraju naszego , lecz wpływ i prerogatywy, jakich się inne mocar- 
stwa u poriy domagają, Wszystkie kroki poczynione potąd ze stro- 
ny Prus w zupełnej zgodzie z Austryą i po większej części wspól- 
nie z mocarstwami morskiemi dążyły do spokojnego załatwienia wy- 
nikłego między Rosyą i 'Furcyą sporu, a przynajmniej do przeszko- 
dzenia mogącej ztąd powstać powszechnej wojny europejskiej, A że 
wszelkie w pierwszym względzie usiłowania spełzły na niczem, i 
zbrojna interwencya mocarstw morskich zdaje się być rzecza już 
nieuniknioną, przeto Prusy nieodstępują w niczem od swego dawniej- 
szego planu, jeźli wszelkiemi siłami starają się © utrzymanie pokoju 
dla Niemiec, kiedy dla całej Europy wyjednać go niezdołały. Taka 
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polityka niesprzeciwia się bynajmniej kardynalnym zasadom protoko- 
łów wićdeńskich i raczej jest ich wynikłością, zaczem też ustaćby 
powinny wszelkie z jakiejkolwiek-badź strony zarzuty. Prusy po- 
zostawiajac zresztą do własnej woli państw sąsiednich decyzyę 
względem przedsięwzięcia najlepszych środków dla załatwienia kwe- 
styi europejskiej, zastrzegają też i sobie prawo zajęcia takiego sta- 
nowiska , jakie dla ochrony interesów Niemiec i utrzymania równo- 
wagi europejskiej okaże się być najstosowniejszem. 

Polityka pruska niezasługuje ani na zarzut indyferentyzmu, ani 
też bierności lub niekonsekwencyi. Rząd bowiem J. M. króla udo- 
wodnił to udziałem swoim w negocyacyach wićdeńskich, że doma- 
gań się Rosyi w niczem niepopiera, i oświadczył się wyraźnie za 
opuszczeniem księztw naddunajskich, uważając to za konieczny śro- 
dek dla spokoju europejskiego. Polityka pruska jest przedewszy- 
stkiem deliberująca, zwłasza że w obec walki, której doniosłości i 
celu trudno jeszcze przewidzieć, chce wprzód zastanowić się nad 
wszelkiemi wypadkami, jakie jeszcze zajść mogą. Niemniej też nie 
życzy sobie przyjęciem jednostronnych zobowiązań tamować sobie 
wolnego wpływu na rozwiązanie kwestyi europejskich według wy- 
magań interesów Niemiec, które zapewne niezgadzają się w żadnym 
względzie z interesami mocarstw zachodnich. 

A iż rząd J. M. króla kierował się w tej mierze głównie wzglę- 
dami dla Austryi i innych państw niemieckich, przeto może się z 
pewnością tego spodziewać, że i uadal liczyć może na zgodę i udział 
wspólny tych sprzymierzeńców. Utwierdzony taką pomocą, a silny 
przedewszystkiem zaufaniem wiernego i walecznego narodu, stanie 
rząd królewski w obronie honoru i niezawisłości Niemiec, jeźli-by 
jej jakiekolwiek grozić miało niebezpieczeństwo. Niczachodzi wpraw- 
dzie w tym względzie żadna jak na teraz obawa, mimo-to jednak 
należy się na każdy wypadek zabezpieczyć, i dłatego też potrzebne 
jest rządowi królewskiemu upoważnienie do zaciągnienia nadzwyczaj- 
nej pożyczki. A jakiekolwiek mogą zresztą zachodzić w tem zda- 
nia polityczne, jednakże nienależy o tem zapominać, że bliski wy- 
buch wojny europejskiej jest nieunikniony, Jesteśmy tego przekonania, 
że wotum Izb będzie zupełnie odpowiedniem patryotycznyn uczu- 
ciom ludności. (A. B. W. Z.) 

(Sprawy izb pruskich.) 

Berlin, 19, marca. To samo oświadczenie, jakie prezydent 
ministrów dał na wczorajszem posiedzeniu izby drugiej względem 
stanowiska Prus do kwestyi oryentalnej, przedłożono zaraz potem z 
żądaniem kredytu trzydziestu milionów talarów także izbie pier- 
wszej, która je z oklaskami przyjęła, Już od kilku lat niewydarzył 
się taki nacisk do trybun izby drugiej, jak w dniu wczorajszym ; 
wszystkie trybuny były zajęte, a nawet dyplomatyczna i królewska 
loża były zapełnione. Izba pierwsza zawiesiła na krótki czas swe 
posiedzenie, a trybuna jej w izbie drugiej była również zajęta. Po 
ogłoszonych oświadczeniach musiano posiedzenie na krótki czas za- 
slanowić. Po rozpoczęciu nanowo dyskusyi, naradzano się najprzód 
nad sprawozdaniem tyczącem się budżetu, etatem administracyi dóbr 
skarbowych i lasów, ministerstwa dla spraw agronomicznych i za- 
rządu stadnin. (G. W.) 


(Zmiany w postanowieniach ustawy pruskiej względem ochrony własności dzieł litera- 
tury i kunsztu.) 


Berlin. „Staats Anzeiger* publikuje ustawę z 20. lutego b. 
Pay tycząca sle amiuny miakkkż=x-bh nzsłakaeninl > om dnia tion 
czerwca 1837 względem ochrony własności dzieł literackich i kunsztu 
przeciw przedrukowi i przekopiowaniu. Ustawa ta opiewa: $. 1. Je- 
żeli dzieło kunsztu, utworzone za pomocą malarstwa albo rysunku, 
jest przedstawione kunsztem plastycznym, albo odwrotnie, należy 
takie przedstawienie tylko wtedy uważać za zakazane odwzorowanie, 
jeżeli w czysto mechanicznej drodze nastąpi. 5. 2. Jeżeli autor dra- 
matycznego lub dramatyczno-muzycznego dzieła ogłosi drukiem swoje 
dzieło, może sobie i swoim spadkobiercom zastrzedz wyłączne prawo 
dawania pozwolenia do publicznego przedstawienia, a to oświadcze- 
niem w swojem imieniu, które na każdym pojedyńczym egzemplarzu 
jego dzieła na kartce tytułu powinno być wydrukowane. Takie za- 
strzeżenie jest obowiązujące na całe życie autora samego ina rzecz 
jego spadkobierców albo prawnych następców jeszcze dziesięć lat 
po jego Śmierci $. 3. Kto publicznie przedstawia drukowane dzieło 
dramatyczne lub dramatyczno-muzyczne, bez potrzebnego na mocy 
$. 2. pozwolenia, ulega pieniężnej karze od pięciu do pięćdziesięciu 
talarów. Jeżeli nieupoważnione przedstawienie nastapi na stałej sce- 
nie, należy zapłacić karę, to jest połowę dochodu od każdego przed- 
stawienia, bez potrącenia łożonych na nie kosztów i bez różnicy, 
czyli sztuka sama, lub w połączeniu z inną była osnową przedsta- 
wienia. Z tych pieniężnych kar przypadają dwie trzecie części dla 
autora lub jego spadkobierców, a jedna trzecia część dla kasy ubo- 
gich tego miejsca, w którem się przedstawienie odbyło. $. 4., $$. 24 
i 33 ustawy z dnia 11. czerwca 1837 wychodzą z mocy obowią- 
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zującej. A (W. Z.) 
(Reskrypt król. rządu w Palatynacie wzgledem wychodźtwa.) 
Mnichów. Dla wykonania wydanego niedawno ministeryal- 


nego rozporządzenia względem wychodztwa do północnej Ameryki, 
Francyi i Algieryi wydał królewski rząd Palatynatu reskrypt, za- 
wierajacy między innemi następujące postanowienia: Odtąd nie będzie 
się mieć bynajmniej względu na przedwczesną sprzedaż mobiliów lub 
nieruchomości w prośbach o pozwolenie do wychodźtwa. Młodzieńce 
będacy już w wieku obowiązanym do konskrypcyi, w razie wywę- 
drowania, bądź że sami lub z swemi familiami chca wywędrować, 
mają postawić zastępcę. Młodzieńce, którzy przed wiekiem obowią- 
zanym do kouskrypcyi chcą sami wywędrować, mają względem wy- 
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pełnienia powinności wojskowej złożyć kaucyę 800 r. Jeżeli wywę- 
drowują familie z małoletnimi synami, należy względem tych synów, 
którzy w ciągu przyszłych pięciu, a odnośnie dziesięciu lat wstępują 
w wiek powinności konskrypcyjnej,, również względem wypełnienia 
obowiązku wojskowego złożyć kaucyę 800 r. Wymówka, że zamia- 
rem podróży było tylko odwiedzenie krewnych albo rozrywka, nie 


uwalnia od stawienia zastępcy lub złożenia kaucyi. (W. Z.) 
J 
Dania. 
(Sir Charles Napier w Kopenhadze. — Wiadomości bieżące.) 


Z Kopenhagi donoszą z dnia 20. b. m., że admirał angielskiej 
floty Bałtyckiej, Sir Charles Napier, odebrał tam depesze, które do 
tamtejszego angielskiego posła były dla niego od kilku dni nadeszły. 
Mówiono, że admirał jeszcze popołudniu dnia 20go znowu opuści 
Kopenhagę. 

Według innego doniesienia - odwiedził Sir Charles Napier an- 
gielskiego posła i ministra spraw zagranicznych dnia 19. b. m. 

W ministeryum nienastąpi żadna ziniana. Według król. rezolu- 
cyi będzie sejm w piątek dnia 24. zamknięty. 

Stojący załoga w Arhuus trzeci pułk dragonów opuścił w pia- 
tek Arhuus, popłynie dnia 26. przez wielki Bełt, a potem uda się 
na swe nowe stanowiska w Frederiksborg , Fredensborg i Hirsch- 
holm. (A. B. W. Z.) 


itosya. 
(Urlop księcia Woroncowa.)* 

Z nad granicy rosyjsko-polskiej z dnia 22. marca piszą do 
N. Z.: Wiadomość o urlopie naczelnego dowódzcy armii kaukazkiejj, 
księcia Woroncowa potwierdza się teraz zupełnie ogłoszonym urzę- 
downie rozkazem dziennym Cesarza Rosyi, w którym powiedziano : 
Książę Woroncow otrzymał „ua prośbę swoją* sześciomiesięczny 
urlop do Rosyi i zagranicę. W jego miejscu mianowany został je- 
nerał kawaleryi Read, tymczasowym Namiestnikiem Kaukazu i na- 
czelnym wodzem wojsk tamtejszych. (Zeit,) 


kAsieztwa Naddunajskie. 
(Wiadomość o potyczce pod Kalaraszem.) 

Według prywatnych doniesień, które z Konstantynopola nade- 
słano do dziennika Preuss, Koresp., ma być strata Turków w naj- 
nowszej potyczce pod Kalarasz (dnia 4. b. m) daleko znaczniejsza 
niż ją rosyjskie wiadomości podały. Wojska rosyjskie odparły tak 
silnie nacierających Arabów, że ci rzucili się z wysokiego na 20 
stóp stromego brzegu Dunaju na leżący na dole brzeg piasczysty , 
ażeby się schronić na stojących w pobliżu okrętach. Jedna część 
Turków była jednak przez rosyjski kartaczowy ogień odcięta od 
brzegu i wpadła w ręce swych przeciwników. liozjątrzeni kozacy 
i huzary niechcieli Arabom dać pardonu i tylko z osobistem niebez- 
pieczeństwem udało się oficerom rosyjskim ocalić 36 ludzi, których 
wzięto w niewolę. A jednak powiódł się Turkom zamiar ich ex- 
pedycyi, to jest zniszczenie pięciu na półwyspie naprzeciw Sylistryi 
wzniesionych bateryi rosyjskich, przynajmniej w części, gdyż dwie 
z tych bateryi zniszczyli w samej rzeczy. (Abbld. W. Z.) 


Grrecya. 


(Wiadomości o powstaniu Greków.) 


DU uuounutne Ewu: Matant Anuneza z Aten z 13.: Powstanie 
Greków zdaje się wielce portę niepokoić, zwłaszcza odkad poseł an- 


gielski miał oświadczyć, że wojska angielskie niemogłyby żadną mia- 
rą rozpoczynać walki z rokoszanami chrześciańskimi. Uchwalono wy- 
słać do Aten dawniejszego tureckiego ministra spraw zcwnętrznych, 
Ali Baszę , a to dla żądania od rządu greckiego wyjaśnień i zupeł- 
nej satysfakcyi. ł1go przedłożyli ambasadorowie Francyi i Anglii 
rządowi greckiemu nowe reklamacye i zażalenia, na co otrzymano 
odpowiedź tej treści, że insurekcya grecka niema nic wspólnego z 
interesami Rosyi. 

W Lamia znajduje się 3000 zbrojnych, gotowych każdej chwili 
do pochodu, a mianowicie do Tessalii. Rozeszła się tu pogłoska, 
jakoby artylerzyści jednej bateryi o Śmiu działach mieli przejść z 
działami i końmi na stronę powstańców. Również i w Peloponezie 
zaczynają się burzyć. Wielu oficerów udało się ztamtąd na czele 
800 zbrojnych do obozu powstańców. Czavellas przekroczył gra- 
nicę i rozłożył się główną kwaterą naprzeciw Arla. Ma też ze soba 
znaczną liczbę oficerów. Oddział dowodzony przez Grivas'a trzyma 
się zwycięzko. Cała prowincya Janina stanęła pod bronią. Grivas 
spodziewa się opanować przedmieście Janiny do 7. lub 8, marca. — 
W Tessalii opanowali powstańcy całe pogórze; Turcy trzymają się 
w dolinie i w miastach obronnych, których załoga otrzymała z Kon- 
stantynopola posiłki w liczbie 1500 żołnierza.“ 

Porta uwiadomiona wcześnie o coraz więcej szerzącem się po- 
wstaniu w Tessalii, wysłała Fuad-Effendego jako nadzwyczajnego 
komisarza z listem pasterskim patryarchy, w którym chrześciań- 
skich mieszkańców Tessalii wezwano do przestrzegania spokoju i 
porządku. Fuad Effendi ma z sobą trzy paropływy (pod eskortą je- 
dnego angielskiego paropływu wojennego) z oddziałem wojskowym 
i amunicyą dla twierdzy Volo, i gdzie też okręta pomienione stanę- 
ły na ketwicach 2go b. m. wieczór. Oddział ten liczący do 1600 
zbrojnych, przeznaczono wraz z amunicya najprzód dla twierdzy 
Volo, a następnie dla Larissa. 

Dziennik Patrie donosi, że J. M. król nieprzyjął dymisyi je- 
nerała Rhangos i pułkownika Stratos, którzy mieli zamiar połączyć 
się z powstańcami. (A, B, W. Z.) 
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Kurcya. 


(Wiadomości z Konstantynopola.) 

Z Konstantynopola piszą z 13go, że tamtejsza ludność 
grecka zachowuje sie spokojnie i nie okazuje wiełkich sympatyi dla 
insurekcyi w Epirze. Zaczęto już pracować około szańców obozo- 
wych pod San Stefano (pod Konstantynopolem). Na cieśninie pod 
Gallipoli, zkąd otwarty widok tak na morze Marmora jak i na za- 
tokę Saros, zakładają obóz dla obwarowania Dardanellów europej- 
skich. Pracuje około tego 2000 robotników, i musza sie do czerwca 
zupełnie uporać. Angielski jenerał inżynieryi , Sir John Bourgoyne, 
nadał wraz z pułkownikiem francuskim, p. Ardaunt, kierunek tym 
robotom fortyfikacyjnym, poczem odjechał 9. do Szumli dla wznie- 
sienia tam podobnych fortyfikacyi. Zdaje sie więc, że wojska fran- 
cusko-angielskie staną obozem na trzech punktach rozmaitych. Fre- 
gaty „Vauban“ i „Wourious* powróciły z podróży swej dla rekogno- 
skowania Sebastopolu i Odesy, a 20go odpłynie znów dwie fregat 
do Synopy i Batum. (LL) 


Doniesienia z ostatniej poczty. 


Wiedeń, 26. marca. Lit. koresp. austr. donosi, że Jego 
e. k. Apost. Mość wysłał Fzm, barona Iless do Berlina z odpowie= 
dzia na własnoręczne pismo Jego Mości króla Prus. 

Berlin, 25. marca (zrana). Wczoraj na przechadzce uszko- 
dził się król na stórczącej gałęzi pod lewem okiem, poczem nastą- 
piła lekka goraczka. Jego król, Mość leży w łóżku, Dzisiaj wieczór 
zmniejszyła się gorączka, a napuchnięcie pod okiem nie zmieniło się. 
Buletyny nie będą wydawane. 

— Z Berlina donoszą z prywatnego Źródła z dnia 24. b. m, 
że przybył tam kuryer z Petersburga z doniesieniem, że Jego Mość 
Cesarz Rosyi nie odpowie na ultimatum mocarstw zachodnich, 

Kicl, 25. marca (w południe). Wczoraj wieczór i dzisiaj 
rano widziano z portu sześć wielkich angielskich okrętów wojennych. 

Nyborg, 25. (8 god. zrana). Flota angielska w liczbie 18 
żagli zbliża się do portu. (L.k,a.) 
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wiadomości handlowe. 
(Targ na bydło we Lwowie.) 

Lwów, 28. marca. Sped bydła rzeźnego na wczorajszym 
targu liczył 164 wołów i 14 krów, których w 9 stadach po 6 do 
32 sztuk z MLesienic, Rozdołu, Kamionki, Stryja, Torkawki, Biłki i 
Szczórca na targowicę przypedzono. Z tej liczby sprzedano — jak 
nam donoszą — na targu tylko 56 wołów na potrzeb miasta i pła- 
cono za sztukę, która szacowano na 11%/, kamieni mięsa i 1 ka- 
mień łoju, 135r.; sziuka zaś, mogąca ważyć 17 kamieni mięsa i 
23, kam. łoju, kosztowała 200r. w. w. 

(Ceny targowe w obwodzie rzeszowskim.) 

Rzeszów, 20. marca. Według doniesień handlowych podaje- 
my średnie ceny cerealiów i innych artykułów, jakie były w marcu 
od 1go do 16go na targach w Rzeszowie, Łańcucie, Przeworsku, 
Leżajsku, Sędziszowie, Rudniku i Rozwadowie: korzec pszenicy 10r. 
2k.—10r.24k.—9r.48k.—10r.40k.—10r.24k,—10r. — 10r.40k., żyta 
8r.35k.—8r,24k,—Sr.29k — e IRL Qa. 0..Z%k.—Or.4kk., JẹczmIe- 
nia 7r.14k.—7r.28k.—6r.15k.—8r.— 7r.36k.—8r.—r.40k., owsa 4r. 
16k.—4r.24k.—3r.44k.— 4r—4r.—3r.36k,—3r., hreczki 0—0—6r. 
12k.—8r.—5r 24k.—7r.12k —5r., grochut0r.14k.—10r—0—0—0— 
8r.—10r.40k., bobu 10r.27k.—17r.10k.—0—0-=-0--0— 10r.,40k,, na- 
sienia konopianego w Rzeszowie 6r.14k., ziemniaków 4r,—0—3r,36k.— 
0—0—2r.12k.—1ir.20k. Cetnar siana 1r,16k.—1r.12k.—48k.—1r. 
24k,—1r.—1r—0. Sag drzewa twardego 6r.24k.—5r.36k.— Sr.24k. 


O ile dotąd. wiadomo, nastąpi przybycie Jej. król. Mości księżniczki El- 
żbiety do Nussdorf w sobotę 22go kwietnia między 3cią i 4ła godziną z polu- 
dnia. Uroczysty wjazd odbędzie się w niedzielę o godzinie 4tej popołudniu z 
Terezyanum, dokad Jej król. Mość przybędzie z Schoenbrunu w pierwszych 
godzinach poobiednich. Potem ze dworem Swoim wjeżdżać będzie [od przed- 
mieścia Wieden mostem Elzbiety, ulicą Kirnlhnerstrasse przez Graben i Kohi- 
markt do e. k. burgu. Uroczyste zaślubienie nastąpi w poniedziałek Z4go 0 go- 
dzinie 6tej wieczór w e. k. nadwornym kościele parafialnym Sgo Augustyna. 

— Główna ozdoba nowego mostu na rzóce Wien w dzień uroczystego 
wjazdu Jej król. Mości najdostojniejszej Narzeczonej Jego ces. Mości księżni- 
czki Elżbiety będzie się składać z drzew i kwiatów; zamówiono już na to do 
16.000 rozmaitych najprzepyszniejszych egzemplarzów. Roboty około tego roz- 
poczną się między 12. i 15. kwietnia. 

— Przyozdobieniem ulic, któremi Jej król. Mość najdostojniejsza Narze- 
czona odbywać będzie swój uroczysty wjazd na dniu 23. kwietnia, zajmie się 
gmina przy pomocy przynależnych właścicieli domów. Na przedmieściu i na 
Glacis będą po obu stronach urządzone klomhy z kwiatami i kilka kwiecistych 
łuków tryumfalnych. Kada gminy powołała dekoratora z Paryża, kióry zajmie 
się częścią tych robót, a osobliwie oświetleniem wieży św. Szczepu. Za ekwi- 
pażem najdostojnicjszej Narzeczonej postępować będa powozy najwyższej szla- 
chty, i z tej strony porobiono już wielkie przygotowania. Dotychczas zapowie- 
dziano już 60 czterokonnych pojazdów z domów książęcych i hrabiowskich. 


KRONIKA 


—6r.32k.—0—3r.12k.—0., miękkiego 5r.i2k.— 4r.20k.—6r.36k.—5r. 
—0—2r.32k.—0. Funt mięsa wołowego 5k.—4k.— 4k.—4k —41/,k — 
3'/,k.—3%,k. Garniec okowity 2r.8k.—2r.8k —2r 6k—2r. Sk. —1r. 
41k.—1r.20k.—2r. m. k. 


„m z Zr = Z WO OO 


Kurs lwowski. 


gotówka | towarem 
Dnia 28. marca, 

złr. | kr. | zł. | kr. 
Dukat holenderski . . . . . A. ZOE 6 24 6 29 
Dukat cesarski ++ « i a o 6 29 6 34 
Półimperyał zł. rosyjski . "we. pó 11 15 11 2i 
Rubel srebrny rosyjski . . . « «a y p 2 9 2 11 
Talar pruski . W: Da WG 2 5 2 7 
Polski kurant i pięciozlotówka AREA 1 32 1 33 
Galicyjskie listy zastawne za 100 złr.. „ p 90 50 91 5 


Kurs listów zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym. 


Dnia 28. marca 1854. złr. | kr. 
Kupiono prócz kuponów 100 po . O Z "WIFW_"H.9 — = 
Przedano y = 100 ROR e 7.057 R 91 12 
Dawano p p Za LOU mE a" - T 90 42 
Zadano z „szagl00wĘę aa a a EŃ. a. ów = = 


Welegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli. 
Dnia 28. marca. 

Obligacye długu państwa 6% 79%, o 414,71; 4%, 651; 40 z r. 1850. 
—; wyłosowane 30,—; 21/0, —. Losy zr. 1884 200; z. r. 1839 1111,. Wied. 
miejsko bank. —. Akcye bank. 1095.  Akcye kolei półn. 2130.  Glognickiej 
kolei żelaznej —.  Oderhurgskie —. Budwejskie —. Dunajskiej żeglugi 
parowej 548. Lloyd —. Galic. 1. z. w Wićdniu —. Akcye niższo-austr. Towa- 
rzystwa eskomptowego 4 500 złr. — złr. 

Amsterdam l. 2. m. —. Augsburg 142 3. m. Genua — |. 2. m. Frank- 
furt 1411 1. 2.m, Iamburg 106! 1.2. m. Liwurna — p. 2.m. Londyn 13.57. 
l. 3.m. NMedyolan 13%. Marsylia 169'/, l. Paryż 170 i. Bukareszt —. Kon- 
stantynopol —. Agio duk. ces. —. Pożyczka z r. 1851 5%, lit. A. —, 
it. B. —. Lomb. —. Pożyczka z roku 1852 —. Oblig. indemn. —. 


Przyjcckuli do Lwowa. 


Dnia 28. marca. 


Hr. Rozwadowski Władysław, z Kochanówki. — PP. Czajkowski Izydor, 
z Uherec. — Schenk Jan, e. k. radzca kam, z Sambora. 


Wyjechali ze Lwowa. 


Dnia 28. marca. 


Hr. Tarnowski Jan, do Żółkwi. — PP. Tarczyński Karol, do Jarosławia. 
— Nahujowski Jan i Van-Roy Edward, e. k. komisarz obw., do Stryja. 


Spostrzezenia meteorologiczne we Lwowie. 


Dnia 28. marca. 
PE] 


Średni 


Barometr 


Stopień g see 
4 kk ciapik stan tem-| Kierunek i siła Stan 
parya "| według | peratury ; 
wiatru atmoafe 
wadzony do) Reaum. |dog. 6zr. ry 
0® Reaum. 
PO AE aleć Wi no |+ 23 | zachodni, pachmnrno 
2 god. pop.| 28 0 3 |+ 2 = 4 5 A 
10 god. wie.| 28 0 05 0° 4 4 


TEATR. 
Dzis: dramat niem.: „Don Carlos.“ 
W piątek: na dochód JPana Smochowskiego, dramat Szekspira: 
„Kupiec Wenecki.“ 


— Gazeta Prazka donosi, że fundusze wyznączone w ostatnich trzech 
latach ze strony gmin czeskich na rzecz szkół głównych i realnych, wynoszą 
przeszło dwa miliony złr. m. k. 


— C. k. rząd obwodowy w Pradze przedsięwział środki dla zapobieżenia 
dzikiemu dręczeniu, jakiego się młeczarki, owocarze, rzeźnicy itd. przeciw 
psom do swych taczek zaprzężonym dopuszczaja. 


— Jakto przypadek często dziwnie igra losem człowieka! W roku 1820 
wyciągnął podczas konskrypcyi pewien tkacz w Dinaud, nazwiskiem Robin nr, 
99; później wyciągnał dla swego najstarszego syna, który był nieobecny, ten 
sam numer, a w tych dniach, gdy dla najmłodszego syna losował, przypadł mu 
także nr. 99. 


— Obłąkanie objawia się czasem w szczególniejszy sposób: Na dworcu 
kolei żelaznej w Berlinie przytrzymała policya pewnego człowieka dla niedosta- 
tecznej legitymacyi i znalazła przy nim mnóstwo pofałszowanych dokumentów 
dziedzietwa. Bliższe śledztwo wykazało, że człowiek ten nie jest oszustem, 
lecz w ten sposób obłąkany, iż uroił sobie, że spadają nań znaczne majątki. — 
W tem urojeniu zajmuje się ciągłem fabrykowaniem bajecznych dokumentów 
dziedzictwa; zresztą jest on przy zupełnie zdrowych zmysłach. 


Przy dzisiejszej Gazecie Nr. 13. Rozmaitości. 


| | OŚ E L a 


Główny Redaktor NE. Szrzeniawa Sartyni. 


Z c. k. galic. drukarni rzadowej. 


